
Bogdanka, 20 marca 2012 roku 

Szanowni Państwo, 

Akcjonariusze i Interesariusze Spółki Lubelski Węgiel Bogdanka S.A. 

Miniony rok, kalendarzowy i obrachunkowy, był okresem konfrontacji naszej śmiałej wizji rozwoju  

i wzrostu wartości spółki ze zróżnicowanymi i skomplikowanymi realiami rynkowymi. Zarząd wziął na 

siebie odpowiedzialność za skuteczny i terminowy postęp prac inwestycyjnych w infrastrukturze 

naziemnej i robotach podziemnych prowadzonych w trudnych warunkach geologiczno-górniczych. 

Ponosiliśmy olbrzymi, niespotykany w dotychczasowej historii spółki, ciężar kosztów tych inwestycji,  

a także odpowiedzialność za oczekiwaną skuteczność, efektywność i optymalizację procesów 

eksploatacji i wydobycia węgla. 

Z olbrzymim szacunkiem dla całej załogi, szczególnie dla kadry inżynieryjno-technicznej LW Bogdanka 

S.A., i z olbrzymią satysfakcją mogę powiedzieć, że miniony rok kalendarzowy zamknęliśmy wyższym 

wydobyciem niż w rekordowym 2010 r., a rok obrachunkowy ze znaczącym zyskiem netto.  

Spółka w 2011 r. zrealizowała kluczowe cele inwestycyjne. W sierpniu tego roku z Pola Stefanów na 

powierzchnię wyjechał pierwszy węgiel. W październiku uruchomiliśmy pełny proces produkcji,  

w listopadzie i grudniu odnotowaliśmy rekordowe poziomy miesięcznego wydobycia, zamykając  

IV kwartał wynikiem 2 mln ton węgla handlowego. Już w lutym obecnego roku kompleks strugowy 

zainstalowany w Stefanowie pobił bezwzględny rekord świata - prawie 25 tys. ton węgla uzyskanego 

w ciągu doby z jednej ściany.  

Z dumą mogę dziś wymieniać te osiągnięcia, mając świadomość, że stoją za nimi pracownicy 

Bogdanki – ich zaangażowanie, pomysłowość, determinacja oraz perfekcyjna znajomość sztuki 

górniczej, znajomość warunków geologicznych, umiejętność udostępniania złoża i innowacyjne 

metody jego eksploatacji. Fundamentami naszej działalności jest efektywna produkcja węgla 

energetycznego, powiększanie wolumenu sprzedaży, wzrost naszego udziału na rynku energetyki 

zawodowej, a dzięki temu wzrost wartości spółki dla akcjonariuszy. 

Jestem przekonany, że ten egzamin, z umacniania fundamentów spółki, zdaliśmy. Wszystkim za to 

dziękuję. 

W grudniu 2011 roku mieliśmy ostatni akord procesu prywatyzacji spółki, w wyniku którego  

w styczniu bieżącego roku ponad 3 miliony akcji pracowniczych zostało dopuszczonych do obrotu na 

warszawskiej giełdzie. Spoczywał na nas obowiązek przeprowadzenia tej operacji  

z korzyścią dla wszystkich akcjonariuszy. Przygotowaliśmy prospekt emisyjny i staraliśmy się rzetelnie 

przeprowadzić proces nieodpłatnego nabycia akcji pracowniczych przez osoby uprawnione. Mam 

przekonanie, że ten egzamin również zdaliśmy. W pierwszym dniu notowań 4 stycznia 2012 walory 

Bogdanki wzrosły o ponad 4 procent. 

Wspomnijmy miniony rok na rynkach kapitałowych. Przez całe 12 miesięcy nacechowany był 

niepewnością i obarczony ryzykami inwestycyjnymi. Staraliśmy się tak prowadzić dialog z naszymi 

interesariuszami i tak komunikować się z rynkiem, by być jak najbardziej transparentnym  

i przewidywalnym podmiotem, który zasługuje na ich zaufanie. Po sierpniowym załamaniu kursów 



notowań na warszawskiej Giełdzie Papierów Wartościowych to Bogdanka właśnie była jedną z tych 

spółek, które najszybciej odrobiły straty.  

Realizowaliśmy konsekwentnie plany rozwojowe - budowę fundamentalnej wartości i kształtowania 

wizerunku spółki. Dwukrotnie w minionym roku poddaliśmy się weryfikacji firmy Deloitte 

przeprowadzanej dla RESPECT Index. Dwukrotnie utrzymaliśmy swoją pozycję w tym prestiżowym 

gronie spółek odpowiedzialnych notowanych na GPW. Dbając o najwyższe standardy naszej 

działalności przyjęliśmy w maju 2011 r. Kodeks Etyki dla Grupy Kapitałowej Lubelski Węgiel 

BOGDANKA S.A. Rozpoczęliśmy prace, zakończone w lutym tego roku, opracowania i przyjęcia 

Strategii Społecznej Odpowiedzialności Biznesu (CSR) dla LW BOGDANKA S.A.  

Przed nami kolejne wyzwania i kolejne weryfikacje w procesie rozwoju spółki i wzrostu jej wartości 

dla akcjonariuszy. Utrzymanie założonego tempa w osiąganiu planowanego poziomu produkcji  

11,5 mln ton węgla rocznie począwszy od 2014 roku wymagać będzie kolejnych odpowiedzialnych, 

ale i odważnych decyzji. Jesteśmy górnikami. Tak jak potrafimy sprostać pod ziemią wszystkim 

zagrożeniom geologiczno-górniczym, tak będziemy potrafili sprostać wszystkim celom, jakie w tej 

najbliższej, ale również i dalszej perspektywie, sobie stawiamy. Rok 2012 rozpoczęliśmy z dużym 

optymizmem. 

 

 

Z wyrazami szacunku, 

 

 


